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G a z e t a  K r a k o w a te a  od Nowego Roku 1849, wychodnie będzie na c a ł y m  a r k u ­
s z u ,  weoług piogrammatu, który przy ostatnich numerach tego miesiąca załączonym zo­
stał. Pomimo powiększema formatu i wynikających ztąd lioszf w. cena kwartalna pozostaje 
jak dotąd ZIR. 4 Mon. Kon w.., miesięcznie Złp. 0. —• Uprasza się Szanownych Abonentów, 
aby zawczasi zgłosić się zechcieli,, gdyż fasa tylko liczbafj*xe;nplarzy odbijaną będzie, jaka 
zamówioną zostanie.

R zeczy krajowe.

Kraków. W  dzienniku (kg ter Corresponde.il 
( c a m a r i l l - r e a c t io n a a i r )  czytamy z oburzeniem serc 
Kjchaj.^cycti hidzkuść i . a r . J o w . j ć ,  bezbożne zd a ­
nia i oodżegania godne Kannibaiów  r. 1846, takich 
jak  Szela, T w aróg ,.  Koryga i t d -  Bezczelny au tor  
tego a r ty k u łu , wyraźnie żąda w Galicyi na nowo 
rozpoczęcia rzezi. Powiada ten krwi pragnący kłam ­
ca ,  źe Polacy zamyślają podobnie postępować prze­
ciwko braciom swoim Rusinom (których Niemcy n a ­
zyw ają ni ztąd ni z o w ą d  Rutenami), ja k  Węgrzy 
przeciwko S łow ianom , źe chcą z nirni rozpocząć 
wojnę dom ow ą ewtenninacyjną  i tymi to nędznymi, 
środkam i chcą urzędnicy obcy jeszcze raz u nas te 
go d o ka /ać ,  żebyśmy sami między sobą się gubili, 
a oni na trupach i zgliszczach naszych, na ziemi o j ­
ców naszyeh sw oje panowanie B elzebuba rozpostar- 
ii ,  (bo  z chłopami im się nie w ied z ie ) .  — Rusinr! 
bracia n a s i ! nie wierzcie n ik o m u , tylko rozumowi 
i zasadom słuszności. My nie możemy was niena- 
w idzieć ,  bo za cóż? źe się w wymawianiu n iek tó­
rych słów różnimy, jako pokolenia jednej matki? — 
że wasi księża mają żony, a nasi może je wkrótce 
mieć b ędą?  że i my i wy pod jarzmem obłudnych 
obcych urzędników jęczeliśmy i jęczymy ? że w un 
dali w o lnośc i , które nam zabrali ? ze was mianują 
oddzielnym narodem  R utenów , kiedy to n iepraw da, 
bo  i my Polacy i wy bracia Rusini jesteśmy zaró­
w no synami jednej matki Sławiauskiej A b i a d a ! 
żeśmy dotąd się nie wiedzieć za co nienawidzili,  
aż obcy nas sądzić przyszedł. W ierzc ie  nafn b ra ­
c ia ,  nie myślimy, ani myśleliśmy o morderczej z w a­
mi kiedykolwiek ro z p ra w ie — choć obcy urzędnicy 

wałtem chcą między nami tego dokazać ,  ho tak 
a i e  ich in te res ,  aie owszem cieszymy s ię ,  że dziś 

wy macie swój j ę z y k , sw oję repreżeolacyę , swoje

znaki,  ;woje zbory, sw oją  g w a rd y ą ,  boć to są p ra ­
wa m jty iko  narodów, ale i pokoleń , a my w zg lę­
dem siebie jesteśmy i będziemy zawsze pokoleniami, 
choćbyśmy też i n iechcie l i , a więc jako  pokolenie 
macie swoje p ra w a ,  a my życzymy w am , byście u- 
mieli i.ozwijać sw obody wasze i użyli ich na uszczę­
ś l i w i e n i e  w asza ,  a le  życzymy ta k ż e ,  żebyście wy 
tego nie doznali, co my bracia wasi Polacy, to jes t  
że to wszystko była tylko obłuda i zd ra d a - na zgu­
bę naszą w y ra ch o w a n a ,  ażeby każda gałązka s ł a -  
w iańska ,  która tylko o d ras ta ,  zaledwie do pew nej 
dojdzie  p o ry , natychmmst podciętą została. Taka 
je s t  ich polityka od wieków Wy także bracia R u ­
s in ! , wy um.ecie rzeczy oceniać, wy także i p r a w ­
dę od fałszu rozróżnić potraticio, wy w iec ie ,  źe di- 
nide et i.mpera jes t  s tare jak św iat i że ta zasaaa 
jest czys tu - ine tte rn ichow ska , piekielna ■ haniebna .  
Niech więc wrogi ludzkości ,  płatne sług' kamarylli 
reakcyjnej krzyczą na gw ałt ,  że Polacy i ( jak oni 
was dziś nazwali) Ruteni (?) chcą się wspólnie za­
r z y n a ć ; — my jednak ja k o  b rac ia ,  lak dzieci matki 
wolności podajmy sohie ręce i śmićimy s ię ,  że  sy - 
ny szatana pienią się ze złości, zńauzłszy  oprócz p o ­
gardy ludów jeszcze i to p rzekonanie ; że choć r a z  
S ław ianie nie dali się wrogom zdradą podejść, i o- 
szukać kłamein zbrodniczym .

Mamy sąd przysięgłych co do uchybień wolno­
ści aruku" W zy W arny Ó byw ateu  naszych ,  ażeby p o ­
starali się, o t o ,  by ten Sąd Pi zysięgłych był mocen 
zatrudniać się także rozstrzyganie a jclótni i  bb iaz  
honorowych. N u c o j bowiem szukać innych saćów , 
kiedy ten mamy, a w iem y z ogólnego g ło s u , że ta ­
kowy .składa się z g róha samyćh zacnych ' cnotli­
wych onywaieli- Zdarzają się w życiu człowieka t a ­
kie w ypadk i,  że niepouobna jest «/;ćś:«(?7* w y z w ą n ia ,  
lub takiemu żądan iu  zadosyćuczynienia. Barbarzyńskie 
takie zabytki w yobrażeń  V  naszem dzisiejszem j e -



szcze uksz ta icen iu , każą przelewać krew  bliźniego, 
w spółrodaka ,  bez względu że to on je s t  ojcem, m ę­
że m ,  bratem lub synem , a tern sam em , odbierając 
mu życie , odebrać  je  można lub za tru ć  na zawsze 
koinu inn e m u ,  niewinnemu w całćj tej spraw ie .  — 
W eźcie to pod waszą uwagę wy światli i ludzko­
ścią tchnący O byw ate le!  Rozważcie i wyrzaczcie! 
a  będziemy mieli sąd honorowy— a imiona wasze p o ­
tomność w rodzinach błogosławić będzie.

W. J.

WIADOMOŚCI POLITYCZNE*

A U s  T  R y  A.

Wiedeń.. Pojawiła się terni dniami książka pe ł­
na l ic z b ,  rac h u n k ó w ,  ru b ryk ,  gruba ns 2 lub 3 
cale, zawierająca obliczenie w ydatków państw a na 
rok 1849- Ilu z nas zrozumie j ą ?  Przecie podamy 
królko je j  treść.

D ług  krajowy wynosi wedle ścisłego obliczenia 
9 1 3 %  milionów, a procent od niego rocznie płaci 
się i j h / j  milionów. Dodajmy do tego wszystkiego 
jeszcze te 8(1 milionów, o które teraz się z se j­
mem traktuje, będziemy mieli d ługu tylko 1000 m i­
l ionów! (Francuzi płacą rocznie 111 milionów, A n ­
glicy zaś 280 milionów procentów  od swego długu 
k r a jo w e g o . ) Mimowolnie każdem u na myśl przyj­
dzie zapytać się : Dokąd nas te długi zaprow adzą?  
llędzie ich przybywać, lub czy może ich u b y w a ć ?  
Nim się wyrównają sprawy w Węgrzech i Włoszech 
a na te prowineye część długu się rozłoży, hędziem 
je  musieli sami dźwigać. Tymczasem wojska jest 
około 400,000 ludzi i 50,000 kom, y m inister w o j­
ny zapewnia, źe liczba wojska nie może na r o t  
1849 być zmniejszona, p rzeciw nie  kto wie czy nie 
wypadnie ją  powiększyć. Na południu zrywa się 
now a burza .  Papież um kną ł.  W e  Francyi publi­
czna opinia ciągle spraw ie  włoskićj sprzyja. W 
czasach spokojnych kosztowało wojsko rocznie o -  
koło  5 1 %  milionów, dziś powiększyła się ta suma 
o 3 4 %  milionów. Utrzymanie d w o ru  kosztuje 4 
miliony. Samo m inisterstwo sp raw  zagranicznych 
wym aga 1 %  milionów. Wszystko to  syinptomata 
n iepokojące Darmo stara się ministerstwo finan­
sów- zaprowadzać w wydatkach oszczędności, na rok 
bow iem  1849 zdołało przez zniżenie płacy urzędni­
kom i innymi sposobami przyprowadzić do oszczę­
dzenia tylko 2,842,388 złr. A co dalej będzie?

(S ta n  banku w iedeńskiego )  Na dniu 28, Li­
stopada podała dyrekeya banku wiedeńskiego do 
wiadomości publicznej stan tego instytutu, któren 
je s t  następujący :

Stan czynny.
1. Gotowe pieniądze i sztaby srehrn . 30,817 555
2. Eskon tow ane  eiFckta, z których ko­
ło 25 milionów kupieckich . . . .  31,091.446

3. Zaliczenia na papiery puhliczne . 13,032.900
4. Zaliczenia Loydowi i kasom oszczę. 1,425.000
5. Ustalony dług p a ń s t w a ........................  79,508.994
6. Bony kasowe o realnej hypotoce . . 50,000.000
7. Zaliczenia skarbow i na cząstkowe bo ­

ny hypoteczne. .   22,581.150
8. Zaliczenia na bonv skarbow e 3% . 624,396
9. -  -  -  3 % .  8,402,737

10. Pożyczka bezprocentowa rządow i u-
d z i e l o n a ......................................................  6,000,000

11. G w aran tow ana  przez rząd pożyczka 
węgierska ............................................................867,936

12. Fundusz rezerwow v i pensyi w- p a ­
pierach publicznych i akcyach banko. 5,283,953

13. W artość budynków bankowych i i n ­
ne aktywa ..........................° . . 3,283,953

254,278.956
Stan bierny.

217,219,004 
. . .  5.843,264

3. Niepodniesiorie dywidendy, saldo
bieżących rachunków etc. ' ........................  843,488

4. Fundusz zakładowy banku, zebrany
50,621 akcjam i o 600 złr. każda . . 30,372,500

1. Biletów bankowych w obiegu .
2. F’undusz rezerwow y i oensvi

254,278,956
Stan ten okazuje :
a)  Co do b i le tó w ; stosunek do gotówki jak i 

do 7, Driia 29  lutego 1848 stosunek ten był j»k 
1 ;  3 %  gotów ki bow iem  było w dniu  20 Lutego 
65 ,058,351 b ile tów  214,146,440.

b)  Go do go tów ki; ta okazuje się mniejszą od 
tó j , jaką była na dn iu  29 lutego o sumę 34,240,795 
Całą tę sum ę znajdujemy w nowych operacvach ban ­
ku  z rządem, które wynoszą kwotę 37,668,234, (po- 
zycye 7m a,  8 m a ;  9 la ,  10ta stanu czynnego z d. 28 
listopada.)

c) Co do m ajątku banku ,- zc s tanu  czynnego, 
któren wynosi 2 5 4 ,278 ,950 ,  pozycye od 5ęj do 1 lej 
włącznie wynoszące razem przeszło 174,000,000, ca­
łą  w artość  sw oją  opiekają na gwaraneyi rządowej.  
Część tedy m ajątku  bankowego , przez rząd niegwa- 
ra n to w a n ą ,  wynosi cokolwiek więcej ja k  80  mili­
onów. D odajem y, że w pomienionej sumie 174 mi­
lionów , zna jdu je  się w iele pap ierów  publicznych o 
niskim nader  p ro ce n c ie ,  których nominalnego kapi­
ta łu  rząd n ie g w a ra n tu je , lecz tylko procent z n b e -  
spiecza-

fiiorrespondeYit G azety  K rukow skiej z  Pesztu. 
donosi pod d. 18 b. ni. co nas tępu je :  Stan armii 
naszej jes t  do dziś dnie nas tępujący : Główny k o r ­
pus pod dow ództw em  jenera ła  Anta Gorgei 66,000 
i 110 dział różnego ka l ib ru ,  korpus oddzielny p rze­
ciw Kroaeyi i S ty ry i , pod dowództw em  jen .  M a u ­
rycego P ercze! , 18,000 i 25 dział polowych, k o r ­
pus slawoński z kw ate rą  głownią w  Peterwaradein 
pod jen. Blagewicz i Ballhiani 20,000 i 32 dział. 
Armia serbska pod St. Thom as pod jen .  Kiss 18,000 
i 60  dział, korpus nadgraniczny galicyjski,  11,000 i 
12 dzia ł ,  korpus Aradzki pod jen .  Bem, 20,000 i 
12 dział. Na D unaju  mają W ęgry 3 statki parow e 
i wielką liczbę pontonów-. Tak prości jako i ofi­
cerowie armii w ęg ie rsk ie j ,  otrzymują znacznie w ię -  
kszą gażę ,  aniżeli w ojsko  cesarskie.

W ie d e ń  22. Pomiędzy niewolnikami których tu 
/. W ęgier p rzyprow adzono ,  znajduje się wielu człon­
ków byłej gwardyi ruchomej w iedeńsk ie j , którzy w 
W ęgrzech na uow n wzięli się dn broni. Na prze­
dmieściach Wiednia tw orzą  się na now o tow arzy­
stwa tą jnopoli tyczne, pomim o niebezpieczeństwa, 
na jak ie  wystawia się każdy podobny t ) jest na sąd 
doraźny. W ielu  z pomiędzy członków takowych t o ­
warzystw zostało już aresztowanych przez władze.
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Pokazuje się że surow ość wojenna nie Jest aziś d o ­
syć silną do utrzymania p o rz ą d k u , i źe innych do 
lego rząd użyć powinien pobudek. Umysły są gwał­
townie wzburzone —  a więc nie ją t r z y ć , ani o b ra ­
ż a ć ,  ale raczćj łagodzić i jednoczyć je do dobrych 
celów należy. Ludy dziś to nie dzieci, jak się to 
niektórym kamaryllistom wydaje. Zgromadzenia p u ­
bliczni u nas są zakazane do tego s to p n ia ,  że tym 
naw et którzy trudnią się przedsiębierstwem m a ją -  
cem na celu li tylko zabawy publiczne — niewolno 
je s t  takowych otwierać. Jak długo okropny ten 
stan po trw a — niewierny.

Ołomuniec. Usiłowano tu  s truć kilkunastu żoł­
nierzy, którzv istotnie dosiad wszyscy w ym io tów ; 
którzy razem’ do jednego  należeli m enażu , żołnierze 
ci byli z P u łku  Maccucheli. Jednakże widać ;. ru -  
cizna była za słaby bo szczęściem na tern się skoń­
czyło, że żołnierze tylko dostali gwałtownych w y­
miotów. Wczoraj przybył tu W . Ks. Konstanty 
rossyjski w towarzystw ie jen. Komanoff. Dziennik 
nadodrzański utrzymuje, źe pomiędzy Rossyą Austryą 
i P rusami zawarty  został traktat zaczepny i odpor­
ny — na mocy którego te Państw a najprzód mają 
za cel, republikanów niemieckich głaskać i l ibe ra­
lizm podnieść w  Niemczech, a potem dopiero s ta ­
nowczy zadać cios wolności,  która acz konstytucyj­
na ,  ale i tak Rządzącym je s t  solą w oku. W edług 
doniesień ostatniego 4. bulletynu wojskowego, k o -  
mittaty Oedcnburg, P ressburg  i W iselburg nietylko 
źe są rozbrojone i uspokojone, ale uż w tych u -  
s tanow ionę są kommissaryaly cesarskie, a Węgry 
wszędzie uchodzą bez przyjęcia bitwy.

Z innej znowu strony dowiadujemy się, ie  to 
n ieprawda, źe ten mdły buletyn dla tego ogłoszony 
był w stolicy, ażeby zagłuszyć pogłoskę o k lę sce , 

j a k ą  W ę g iy  m ie li  acaó- w o js k u  c e s a r s k ie m u . A le  
czy p raw da nie wiemy.

W Peszcie żywność tania nadzwyczaj, korzec 
przenicy kosztuje ta lara i 8 sr. gr. D r  H a m m e r -  
szmidt dowodzi w  Węgrzech Legią złożoną z a k a -  
dem. Wied. Gzysto madziarski korpus wojska z w a ­
ny N oniśd  składa się sam z PO,000 W ęgrów 
rodow itych ,  — których nikt nie przekupi. — 
Je n era ł  Bern który dotąd w  lewej szczęce nosi je s z ­
cze nicwyjętą kule — udał się na czele 20,000 lu­
dzi do ziemi Siedm iogrodzkićj, gdzie ma się z tam ­
tejszym korpusem „adziarskim złączyć, a potem 
z boku uderzyć na korpus feldm. jen .  Szlika, k tóre­
m u z tego powodu ju ż  wczesną przepowiadają  klę­
skę. Feldm. Szlik ma się dotąd osobiście znajdo­
w ać  w K oszycach , "dzie duch mieszkańców nic do ­
brego nie zapowiada. Pod W iese lhurg iem , kilka 
batalionów Wojska ces. zostały zupełnie zniszczone, 
nim miasto byj0 zajęte — i zdaje s ię ,  że to  z ta ­
kowych pow odów  jirzyszedł wyższy rozkaz ,  ażeby 
w ojsko odtąd oszczędzając sil nie przyjm owało wal­
ki w  partyzantce ,  ale żeby oczekiwała zebrania się 
wszystkich sił razem ■* i uderzenia na ówczas wspól­
nego na n ieprzyjacie la, a to za pomocą wszelkich 
jak ie  tylko być mogą środków wojennych.

Rrom ierzyce  !2. Skutek dzisiejszego posiedze­
nie sejmowego był te n ;  że 80 milionów pożyczki zo­
stało większością głosów przy ję te . Donoszą z Press- 
b u rg a ,  ie wiele rodzin mających udział w pow sta­
niu węgierskim utraciło swe majątki w drodze Kon­
fiskat .

Donoszą z W iedn ia ,  że mordercy Latura dotąd

nie w ykry to ,  pomimo wszelkich śledztw rządu  w oj­
skowego

Berno  19. Na wzór zgromadzeń słowiańskich  
znanych pod nazw ą L ip a  Sław iońsA a , utworzyło 
się i u nas tu tow arzystw o podobne., które nadspo­
dziewanie wielką ju ż  liczbę członków mieści w  
swojem gronie. Czyli to dobrze je s t  dla Austryi, 
że  Sławienie lak się je d n o cz ą ,  skutki przyszłe o k a ­
żą. Jeden dla Austryi ostateczny śrouek w trudaem  
dzisiejszćm po łożen iu ,  a ten je s t ;  nadanie i dotrzy­
manie jak najuroczystsze wszelkich narodowych 
swobód ludom  —  dotrzymanie zaś najuroczystsze 
dla tego ,  żeby zniweczyć wszelkie n iezaufan ie , j a ­
kie niektóre narody poniekąd słusznie mają dla A u ­
stryi a mianowicie; Czechy, Szlązacy i Polacy, k tó ­
rzy za dawnego rządu m ette rn icbow sk icgo , szcze­
gólniej wycierpieli tortury . Ażeby to zmazać z serc 
i umysłów, trzeba okazać d o w o d n ie ,  że się po tę­
pia  da/cne zasady a sankcjonuje  nowe liberalne.

Od granicy w ęgierskiej Feldm . Dnhien na 
granicy węgierskiej stanął ze swoim korpusem  zK ro -  
^lów złożonym. Czyli te wojska wprost pójdą na 
nieprzyjaciela,  lub czyli zostaną na miejscu jako k o r ­
pus obserwacyjny, dotąd ni# wiemy, albowiem to 
powiedzieć m o ż n a ,  że co uo głównych ruchów  a r ­
mii i jej celów, u nas zwykle głęboka panuje ta je­
mnica Batalion z pułku E ste  zabrał wczoraj 50  
wozów ze zb o ż e m ,  które przeznaczone było dla W ę ­
grów i takowe do Radkesburga zaprowadzone z o ­
stały. Cały komitat razem z miastem Pressburg iem  
ogłoszony jest w stanie oblężenia. K tokolw iekby  
zaś wyraźnie do buntu lud podbudza ł ,  ma być są­
dzone w edług  sądu doraźnego. Tak więc i wolność 
druku  tam nie exystuje. G w ardya narodow a oczy- 

iście rozw iązana .  Ktoby się zaś takowym militar­
nym przepisom s p r z e c w ia ł ,  ani w ątp ien ia ,  że na­
tychmiast doraźnie osądzony będz;e. Czyli j e d n a i  
takow e postępowanie w  V ęgrzech dobre  przyniesie 
o w o c e ,  bardzo wątpimy. Dziś bardziśj  jak kiedy­
kolwiek los wojny je s t  śiizki i niepewny- lepićj prze­
to łagodzić aifiżcli, d rażn ić ,  kiedy rozdrażnienie i tak 
już  jest aż nadto wielkie. Nadewszystko władze w o j­
skowe dochodzą osób obcych, nie mających passpor- 
tów  lub pozwolenia pobytu, i takow e jeżeli się nie 
s ta w ią ,  pod sąd wojenny są Drane, lównież jako  i 
gospodarze,  którzy takow e osoby u  siebie w dom u  
przechow ują .

Donoszą zi -Agram , że załoga wojskowa w Kar­
łowiczu składająca się z Serbów , odbyła żw aw ą 
walkę z W ę g ra m i,  znajdującymi się obecnie w  Pe- 
te rw a -d e in ,  jednakże skutek tej bitwy niebył s tano ­
wczy pod żadnym względem. Pod Totnassew acz 
W ę g ry  napadli na obóz serbski,  i po kilkugodzinnej 
upoinej w alce,  gdzie W ęgrzy  cudów  .nęzlwa dok?, 
zywali,  obóz cały dostał się w  ręce W ęgrów . Z 
i n r jj strony 3 e r b o w e  pod dow ództw em  X liczanina 

.mieli napaśóź też niespodzianie na W ęgrów  pod J j -  
kow acz w b a n a c ie ,  i takow ym  znaczną zadać k lę­
skę. —

P r z y je c h a l i d o  K ra k o w a  

Od dnia  18 do dnia  19 Grudnia.
Deszkiewicz J a n ,  % G a l ic j i .

W yjech a li  *  K rakow a.
Strąźyńska Justyna  oh., do Polski
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M iasta tira/iowa.
Podaje do publicznej wiadumości, iź w  moc 

uchw ały  Rady Miejskiej z d u a  25 Listopada r. b. 
do L 1308 zapadłej* odbyw ać się będzie na dniu 
5  Stycznia 1849 r. to je s t  w Piątek w  Biórze In­
spektora dochodów niestałych o godzinie 10 z rana 
publiczna licytacya In plus na w ypuszczenie  w e n -  
trepryzę czyszczenia kanału pod Szlachtuzem g łów ­
nym na la t trzy, tc j e s t  od 1 Stycznia 1849 r. do 
ostatniego Grudnia 1851 r. Licytacya rozpocznie się 
o J  summy Złp. 73 jako od kwoty, ' órą dotychcza­
sow y przedsiebierca rocznie do Skarbu wnosił — 
Nawóz wydobyty będzie własnością E n trep rene ra ,  

,cbcący licytować złoży przed rozpoczęciem Jieytacyi 
tytułem vadii kwotę Złp. 40 wyraźnie Czterdzieści. 
Inne w arunk i są każdego czasu w Biórze Inspek­
tora dochodów  Niestałych w godzinach kanceiluryj-  
nych do przejrzenia.

K raków  d. 22 Grudnia 184S r
Vice Prezes 

J .  P aproci;!.
M argasiuski. Sekr. D. K.

Doniesienia prywatne.
W miejscowej owczarni Praisis* Oderberg 

[Siacya kolei żelaznej W ilh tlm ow sk ie jj  w obwodzie 
Raciborskim w S z l ą s k u ,  są do sprzedania począwszy 
od  20  G rudnia b. r. w  wielkiej ilości owce i bara 
ny z dw uletn ią  i trzyletnią w yborną i gęstą wełną, 
a a  przedaż po um iarkowanej cenie. Owce te są zu* 
pełnie zd row e i z najlepszego gatunku. O  czem na 
miejscu przekonać się można.

P lusk i O d erb e rg  15 Grudnia 1848 r.

Dyrekcya d ób r  Barona Rolhschild.

In der O rlf Inal -  StaniiiuSchftfe- 
rek zu JPr. Oderberg ( H ilh rl iiM* 
bahnstation) Ratiborer ftkreises, 
steben vom 130 llezbr. 1. J. ab eine 
grosse Anzahl dreł and zweijah- 
rigci dictatwolliser, hocbfeiner 
S p ru n g g to h re  zu festen., «eitge- 
m l^ e n  Preisen z mu Terfeaicf. IMe 
Ile er de ist von erbCichen bran k- 
heitcu frei uu«l ertreu# s t e k  seit 
langcr Keit eines guten Kufs.

Pr .-Oderberg 15 JDeebr ISIS.
Rit- (* liter  D ir e e t io n .

rwiadomienie z strony Bedfckcy-i % . „T thka"
w e  A w o w i e .

(idy w skutku rozporządzenia mimsteryalnego, 
przesyłka pieniędzy na opłatę abonentu  dzienników, 
uw olnioną je s t  od opłaty wszelkiego p o r tu ,  r-ęr.,- 
abonenci przesyłać przedpłatę wprost do Re-in!.,. •• 
pod ad ressem : „ Do Redakcyj dziennika Polski '  
Lw ow ie w Księgarni E. Winiarzą przy g rów r 
k u ,  przy oznaczeniu na kopercie s ignum : 
płalo na dziennik “, a odbierać będą exempiarze /  
kopertach pod własnym adressem.

E zpcdycya dziennika ,  Polska r przeniesiona jest 
od dnia 1 Października r b. do Księgami Edw arda 
W iuiarza we L w o w ie ,  w Rynku głównym pod Nr. 
171. Do Księgarni więc tej listy wszelkie do — 4ak- 
c y j . Jraneo  ad resow ane być mają

Na mocy upoważnienia danego sobie prz- 
ścicieli Iziennika . P o l s k a * ,  podpisana R edak tya  z.-.,  
w iadamia niniejszem osoby in te ressow ane, iź z d.
1 Stycznia 1849 r. o tw ar te  są przy redakcyi dzien­
nika .P o l s k a *  następujące posady:

1) Dwie posady współredaktorów, z pensyą dla 
każdego z osobna rocznie po 1000 U. K  Mj

2) Dwie posady llómaczy, z pensyą dla każdego 
z osobna rocznie po 500 fl. K. M.

3) Posada korrektora głównego z pensvą rocz­
nie 300 fl. K . M.

Posiadający odpowiednie kwalifikacye i ub iega­
jący  się o je d n ę  z powyższych posad, zechcą się 
zgłosić do kancellaryi Redakcyi dziennika .P o l s k a *  
w  domu Horowitza przy ulicy Syxtuska pod Liczbą 
6 2 9 |  na 1 m p ię trze ,  codziennie pomiędzy 5 tą  a 6 
z po łudn ia ,  gdzie o bliższych warunkach żądanej po 
nich pracy zawiadom ieni zostaną.

L w ów  d. 15 Grudnia 1848 r.
Redakcya D zienn ika  .  P olska . “

U w iadom ienie.

Wyszły na wiuok publiczny i sprzedają się w 
K sięgarni niźćj podpisanego 1) H ilarego jftecissew - 
skiego , s łów kilkanaście, do Ferdynanda Kojsieuii- 
c z a . w raz  z wyciągami z Dyaryusza Sejmu K rako ­
wskiego z r. 184 0 ;  arkuszy 10 in 8vo na pamerze 
welinowym  — Cena 45 kr. K. M. '

2) Korrespondencya z  K rakow a , do redaktora 
dziennika . P o l s k a *  (p rzed rukow ana z N rów  28, 
29, 30, 31 . P o l s k i * )  stronnic 28  in 8vo. —  Ce- 
tiia 15 kr. K .  M

Kraków dnia 26 Grudnia 1848.
J ó z e f  Czech  Księgarz.

F w n o r M B i l k  z domu Szarą Kamienicą zw an ego , prze­

niesioną została do U o m e  S ir -  Z S S  przy ulicy. G r o d z  

k i  e j  na pierw sze pielro i od d. 20 b. m.  i r ., .am do widzę- 

ni., będzie. — W idzieć można w ieczór od godziny 4 do 8  przy 

ośw ietleniu. Antoni M W d d t f i  } Malarz Akade-

Redaktor W iu d yzła w  MzyckU Haki. i Druk. g t .  G i e s & K o t r s k i e g o .


